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cieczka kronprinca z Niemiec 

20 wojskowych nietnieckich przekroczyło granicę 

ógłoski o , buncie garnizonów woiskowrch 
EŃ. 10.2. Doniesienia UIP'l'Zednie o 

·u nagłym wielu wybitnych oso­
s ojskowych Ni~mdec i ucieczce za 

ajdują pot'Wierdizenie. 
zdołano stwierdzńć, to około 20-tu 

wojskov.i-ych bawi obecnie na te 
Austrii w ubraniu cywilnym. 
nich znajduje się 5 generałów i 
u pułkoWlllików. 
ich wyjechała już przez Buchs do :i. dwaj generałowie znajdują się 
u. 
z nich należy do osobistości z bli 
czenia kanclerza H.itlera. P'omi.ę 

ami znaj1d1Uje się również gen. 
n Kire<SSen.stein, który w r. 1923 

:'> <lo\Yódc( w wojskowych, -ktÓrzy 

niemieckiej. 
Spisek ten wyikrył szef S.S. i tajnej po­

l!cji Hi:mmter. Stąd tak nagle poszedł on 
w górę. 

Hipotezz o spisku monarchistyc-znym po 
tw~erdziiy wiador. :ośct o uciecze·.:! zag :a nicę 
kronprinca i wielu wyi:Szych wo~skowych, 
w tym !? gnerai5w i 15-tu pułkowników. 

Przekraczając granicę, salwowali się oni 
przed aresztoW'aniem, które objęłc szereg 
""-Ybitnych oficerów. 

W kołach dyiplomatyc~ych Pacyża pan\J Wiozoraj ~olp0rtowano wia.d.omo~ o roz 
je przekonanie, że „ozystka" w aI1mii nie- ... ru.chach ~oJskov;ych ~ dwu ga.:rnuzonach 
mieckiej sięgnie barda:o głęboko. rniemieclnch nad grarucą polską. Bunty, 

Partia narodowo - rocjalistyczna, chcąc ponoć sth1niione, miały wybucnąć w Olszty 
się zabez,pieczyć, posta.ąiowiła wszystkie nie i Słupsku. _ . ,,., .___,...-,~- ~- _ 
większe jednostki woj!Sko·we obsadzić wier Poza tym żydowska prasa zargo~a 
nymi sobie ludźmi. podała w'iadąmi0ść o ro.u>trzelaniu w Berli 
SENSACYJNE PLOTKI. nie 15 .generałów niemieckich, w tytm. gen. 

N a temat przemian w Niemczech krą Fritscha. 
żą po Warszawie najfantastyczniejsze po Oficjalnego potwierdzenia tych wiodo· 
głoski. mości nie ma. 

z 
pucz tlitl~·a i Ludendorffa w 
; teraz lękał się represji ze stro 

wolał nie ryzykować. 
austriarotje zachowują się wobec 

,z nie.zwykłą dyskrecją. Naa;wiisk 
Ósób nie można nigdzie u7'Skać, 

wzamian wycofanie chotników z Hiszpanii 

e są ze zrozumiałych względów w 
j tajemnicy. 

Brzy z nich okazują chtęci vryja.2ldu 
ni tj·i. 

trji są traktowani jako zwyczaj­
'. zwłaszcza, że ro:ziporząidlzają na.r 
pas~ami zagrainiC!Zlll.)'!md. 

ri ufsteinu przekroczył gramicę nie 
~y:j austr.iadką były następca tronu ar 

LONDYN. 10.2. W sferach dYIP~omaty­
cznych u;ehod!zi ,za pewne, że Anglia jest 
zdecydowana udzielić Włochom więtkszej 
pożyczki, o ile Włochy przyjmą warunki, 
jakie min. Eden sprecyzował Grandiemu 
pod(')ZaS wczorajszej rozmowy. 

An.glia domaga się od Włoch ścisłej 
współipracy nad lilw.i.dacją ochotników wal 
czących w Hń.szpainii, ldkalizac.ji wojny do 
mowej na półwy;:;ipie pirenejskim, zaniecha 
nie agitacji antyangielskiej na Bliskimi 

oraz respektowania praw a.µgielskich na 
morzu śródziemnym. 

Przedstawiciel Włoc:h pmyjął po~tul.aty 
Edena do I102lWażania, al'e zbytnio przeciw 
nim nie oponował. 

W kołach londyńskich wyl'ażają przeko­
nanie, że Wiochy ocze'kutią w najbli.ż:szym 
ok!f'esie dramaty-czn.e ·wydai1zenia, których 
central:ną osobą bę,cLzje M;ussolini. Będzie 

on musiał się zgodzić na usunięcie 40 tysi.ę 
cy ochotników z Hiszpanii i nawiąizac ścis­
ki stosunki z Anglią. 

Po wydaiI1Zeniach berlińskich Włochy .są 
bardzo zaniepokojone ewentualnym naci· 
skie.m niemiee~im na · Austr.iię. 

W razie dalszej groźby Anschluissu ~ 
soilini będzie musiał znowu wycofać swe 
dywizje nad Brenner. 

Fryde~ykWilhelm. Prnebył' on 
be.z żadnego paSZlp'O(ntu. Ski~ował 

och. Do niediarwna wystm>ował 
aewwwm w•u •e ·Pod nazwiskiem Smirnowa 

zwoleninik panującego systemu w 
~ . „~ ,:....;l • '=''. • f 

ligo musiał szukać ocalenia w pOŚ­
• ' u.cieczce na r~e nie U!S1:alono. 

Wyrok śmierci na mordercę uciekł Butenko z Rumunii[ 
. 10.2. Nia temat giwałtidwnych 
w Rzeszy krążą tu sen!Sacyjne 

LĆ IŚci. Rrzede wszysbklm: pan'l,l(je tu 
hne przekonanie, że zm.iaJily w 
:eh poprzedflX>ne były spi!Skiettn m.o­

:ym, Jmóry objął ~y arma 

.POZNAA .. 10.2. Sąd .a.pe~cY!TnY w PoZ1I1a 
iniu zatwie11dził wyrok ~ądu 0ik<ręgo1Weg0 w 
Toruniu, skuzujący Strunisława Bcy[Sikiego 
na katię śmie:N'!i i utira.itę praw obyiwatel -
s'kicih i ;publica:ny.ch '1_!a zawsze za zamordio· 
y,:anie swojego towarzysza Sc.hellera i: izra· 
boWanie mu następnie pieni~y. 

aQK.ARESZT. 10.2. Med.z.two w .sprawie 
fajemn:i.ic:zego . zaginięcia śOwieck:iego dy -
iplomaty, :SUJtelillki, 'nie d.alo dotychczas wy 
ini!ków. 

Ustall()'Il() ja!kOIDY, iż Bulten!ko jest w n:e­
czywistości oficerem lot'llict\1\"a Smirnowem 
Oficer tego narz;wiska opuśoil ~ w 
niedzielę wieczorem. 

'.Wysuwama j.esf j€dnoczełffiie hipoteza:, 
ii aferę zaginięcia Butelil'ki gpr0Wiokowan<1 
celowo, by przy1Sporzyć Rumunii <trudności 
na terenie międzynarodowym. 

Z wszelką pewnością udało się na. raa:ie 
usfalić1 że zamordowanie lUJb por.w&nle Bu 
tenki mie nastąipiło w jego m.ieszkruniu. 

boszyński usuniętY z sali · \Vamplf \llarsza„ 
za przerywanie przewodniczącemu ~ ' chce pisać pa11liętn-iki 

10.2. Wiezoraj w pią,tym dniu przeszkadZamia :pr.zez oska~i.Onego ~ie WARSZAWA. 10.2. Przes~ kry 
boszyńSkieg'J<>1 w dalSzyim: ci~ · gowi ro~a.wy, sąd postanowił chiWil.Otwo mi111e:lsyćh oganięła jstna mania pisania 

ali św:iadkoWie obron}'. USU1nąć go z sali. pami„tp.i~ow. 
· i.eh S=ł naogół nieciekawe ii: ~e P-0 pr.zesruchailliu kilku Bmm.ych świadków Osadzony ostatn;_o w :wii.ęzieniu mokotow 
wych szczegółów. sprowadzono z powtrot~ na salę oskarżo- skini za potwOlflle 1.norderstwo szofera Wła 

· odniczący .za.czą? motywować nego, a ~ochti.azący streścił mu ich ze- dysłc>w Skwieraws~i. zwrócił się wcz0raj z 
mzeka się ze!2mań jednego ·ze znania. '. · . · -~ I~ prośbą do zairz-.1du wi~enia mokotowskie 

r, nie doityozą,e-ych spraJWY, Dobo- .Ro przesłuchaniu jesooze k4'"'Ji'u,najSW.. go o dots~·i: mu do celi atratt'...entu i 
e~ przewodllli.ozącemu. · świadków, razprawa została odroczona do vapie111. 

z dok~anęj zbrOd'ini zasmierza napisać ob• 
szeme pamiętnika ~ ,swych przeźYć. 

Morderca szofera Włacłyslam S1krwietra­
wiSki 7JW!l'Ócił się do rodziny o wy~e 
mu obrońcu. N a razie n.iikt nie chcial się 

·:podjąć obrony orydnego zbrodniama. 
Pra.widQJ>owolmie Skwierawskiemu ij1izY 

dziel.QDY.. bPie obrońca z urzędu. 
J~ • nie był to pi.erwisą Wy(padeli dziś irano. · · Wampi~ Wa;rszawy po o!W4śn~u się, 

f'l------------~----·--~------------------------------..... __________ ....., __ 
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sir. 2 

Na łamach 

Sprawa 
ntałontietska 

„Gazeta ~lska" pod ;powyiSzy.m tytu­
łem rpurbliiku:je a.rtykuł wstępny, V\1 l~tórym 
porusza zagadnienie pols1dch miast i mia­
steczek. 

Czyitamy w tym M>tykule: 
„Ten sam aktywizm chłopsi.d może jedy 

nie przytnlieść pożądamą i kon;eczną prze­
mianę dzisiejszego układu mało.miejskich 
stosunków, 111ie od~o:wiaidających ncwej ro 
li m~asteczka. 

I to Id~ oma .fiwnoległ) mi toran.i. 

M ;.~r;.o.wlcie :i.k cyw111y eletment chłopski 

musi zaludnić mia.«tecZka, cz~ to wyniesio 
ny prizez zorgani• ClWan~ 2Yc.ie gospodal'c.ze 
i ~ultŁUira:l.!ne na w.si, czy też pr.zybyły i.ndy 
'"~idualnymi drogamli osobistej !l"UCihliJWości. 

iPowtt:óre - miejsce dzisiejszych koSIIlo 
polityomy;ch (że talk powiem.) iruteligenitów 
małomiejskiah mUJSi zająć młoda inltelijgen 
cja cha:opska, najsi!lniej związa!llla z gir:un -
item: 1mtiejsoowym i na o:nym izW~aniu bazu 
jąca swoje 1a.mJbicje 1życiowe i aspiira.cje i­
deQIWe. 

PIĄTEK, dnia 11-go Ll.Y'rEGO 1938 R. 

Zostawić ziemie nadaną 

„za nsmirenje polskawo miatieża" 
a odebrać rolnikowi imigrantowi ! 

Pioseł Hyila zgł:osił pro~ noweli dlO u­
stawy o wykonaniu reformy rolnej. Ptro -
jekt ten pnzewidu:je, że maj~tkii. ziemJSkie na 
byte po diniiu 6 sie.rpnia 1914 r. mogą być 
wykupione przymusowo. 
. W sprawie tego projektu ag. „Echo" o­
trzyimała. [ist od osoby nie posiadają.cej zie 
mie, zawieraJjf}!cy k41lka ciekawych uwag ,m. 
in. 11 1) Wiszyiscy obyiwaitele powinini 1byc itra 

1kbowani rów.no. De;i&ienie obywateli 111a u­
!Pl"zywilejowanycli i uiPośledwnych tył1ko . 
dla tego, że jedni nahylii sw:e mają,tiki przed 
wojną, a drudzy po wojnie jest sprzecizn.e 
z Konsty;tucją, która za.pe"\\'"Illia ,~yistJki;m 

obyiwatelom rÓWine traktowanie 
2) Wśród obywateli, którzy nabylli :zie­

mię ipo wo]n:ie jest wielu rolników, którzy 
po wyiwła:sZczeruacll V\1 Lltwie, Lołiwie i Ro 
sji So·wdedkiej nabyli za resmki swego ma 
jąitjku kawałek ziemi. 
Było by niesłychaną nie~aiwiedliiw'oś -

cią wywłaszczanie ii.eh teraiz jeszciZe raz. 
Sprawiedl.i.we było by, gidyby cięża;r wy 

właszc~ń0ibywate:i'.i ;polskich za gra.nicrumi 
Państwa był ,rozłożony na wszystkich oby­
wateli Państwa, skoro nie mogfo lub nie 
chciało ująć się za nimi zagranicą w Lit­
wie., Łotwie i Rlosjii.. 
Należy im się raczej upr.zywilejowanie. 
3) Nie wiadomo dlacrz;ego mają być wy· 

Właszazani obywartele ktÓilZy impgą wylka­
zać r~cizywistą coo:ę nab~cia po cenie niż· 
szej od tej ceny którą zapłacili i to jesz­
cze płaJtnej w 3 iproc. rencie. 

4) '.Draikitowanie wszy;stikich nabyiwców, 
jalk pairiasów jest róWJJJoiznaczne z un:iemo 
ż,liwienieim wszelikii.ego obrotu ziemią, gidyż 
nikt nie będzie ryzykował jej kU(p'Ila, Skoro 
będzie mu groziło wytwfaszczenie z '.(>OIZO­

rami tylko o-ds!Zkodoiwania. 
Stworzy to jaikąś kastowt>ść rw roLn:iiat. -

wie, uniemożli,wi rolni:kom pr.zechodzenie 

, . 

do i.nnych zaiwodów, a osobom naw 
szym wy'ksztafoeniem ro1lnicz)'lm: 
kawałka ziemi. 

W1p1101wadzenie takich zasad cech 
nimvie~ych do rolniotwa wyda 
ozyrmś taik niedorzecznym, że mo· 
dzil\'t'.ić itylko powstaniu ta·~iego ip 

5) Nasurwa się przyipuszc!Zenie, 
dzi tu komuś o •wyzyskanie usta 
ciw komu iJnnemu. W taikim razie 
było by tio nadużyiwMltiem Władizy .· 
daWOzej dla prywaitnycli interesót' 
ikroć gorszym od wszellkich nad · 1 

d'zy wyikonawozej luib sądO'VVej. 
Pd1iityika ta:ka god:zi w saimą ideęll 

i czyni z niego namędeie ko~ji" 

NA WSZELKIE BAL~ 
ZABAWY 

limo zapewniań ezynników miarodajnyeb 
.<J 

REPREZENTACJA BROWARU 
CIM> i WVTWORNIA WÓD 1 · 

WVCH ODDAJE W KOMIS: 
JASNE i CIEMNE W V T W 
W SMAKU ORAZ NIEDOŚCIGI 
W RÓŻNVCH SMAKACH .. 

. ~-12anosi :;ię na podwyżkę składek ubezpieczeniowych i LEMONIADY . 
ZAMOWIENIA PRZVJMUJf: D.o 
TELEFONICZNĄ Nr. 14·97. a 

WARSZAWA. Jak wiadomo, na 
podstawie dekretu P. Prezydenta 
R. P. z 14-go stycznia 1936 została 
wprowadzona Gbniżka składek ulJez­
pieczeniowych dla pracowników fi­
zycznych i umysłowych. 

Obniżka została wprowadzona że 
względów kryzysowych, na razie 
czasowo na przeciąg dwóch lat, do 
kpńca 1937 r. Obecnie miała być, 
wedle zapewnień sfer miarodajnych, 
przedłużona. Ministerstwo Opieki 
Społecznej, uznając ciężką sytuację 
świata pracy, uznało samo, że obec­
na chwila nie jest stosowna do przv­
wrócenia składek do poprzedniej 
wysokości. A chodzi o różnice bar­
dzo wysokie, gdyż o 14.2 procent 
w składkach pracowników umysło­
wych i 13.8 procent w opłatach ze 
strony pracodawców. 

Pomimo jednak udzie ~onych za­
pewnień i stanowiska Min. Op. Społ. 
zanosi się na podwyżkę i tak dość 
chyba wysokich składek ubezpiecze­
niowych. Władze instytucji ubezpie­
czeń społecznych chcą uzyskać pod­
wyżkę składek do dawnej wysokości 
i czynią w tym kierunku energiczne 
zabiegi u władz i na terenie parla­
mentarRym. I częściowo już się im 
to udało, gdyż sejmowa komisja 

Polecimy 
na księżyc 

Pan Ed!ward Kruipa, zamfoszkaly w Za­
mościu przy ul. Piątka 20, nadesłał nam 
b-ótiki Opis wynalezionego przez niego sa 
molotu ntiię\dzypla:netarrnego. 

twiehikul p. ltntpy nie posiada płasz­
czy~n nośnych, an1 śm.igieił., una. stery wewnę 
trzne i wmosi się ląduje pionowo. 

Szybkiość 1000 do 10.000 k!lm. na godlzi-
111.§4 

Kloszta k~IlllUJilikacyjne mają być niezwy 
kle małe. 

Da.i:ej ~·tęptlife fantastyczny ~ za­
sad na jakich samolot ma być zbw<fuwam.y. 
Ozy jest to bujna fanta.aja p. Ędwaiida 
Krupy, czy też złośliwy, kaw~ jego pmyija 
ciół wyikaże 111iewątpliwie najblii.Sza przysz 
łośĆ. Dmiki te 7.<>stały ~e do wielu ad· 
1'8Satów W Polsce. 

ochrony pracy w wyniku obrad nad 
projektem ustawy o dalszem prze­
dłużeniu zniżki składek w ubezpie­
czeniu emerytalnem i wypadkowem, 
większością głosów wypowiedziała 
się przeciwko przedłużeniu zniżki i 
projekt rządowy odrzuciła. Oczeki· 

wać jednak słusznie należy, że Sejm 
i Senat zajmą w tej sprawie odmien­
ne stanowisko, gdyż podwyżka skła­
dek ubezpieczeniowych w obecnych 
warunkach byłaby dla świata pracy 
pogorszeniem sytuacjł, w jakiej się 
znajduje. 

Nie uspokoisz sumienia 
póki nie podzielis 
z bezrobotnym ~ 
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Gdy w mieście ·X 
wyprzedano wszystkie kalosz . 

Wirtuozostwo cenzury Dolskiei 
N.a posiedzeniu senacltiej komisji budże 

itowej IPOdczas dyslrusji nad budżetem Mil· 
msterstwa ~raw ~ych porusza 

no m. in. spraiwę ,konfiskat prasowych, 
stwiel'Mając, że wyrok dk.ólni:ka wydane­
go przez premiera po audiencji delegacji 

la froncie politycznym 
PREZYJ)EN,l' R. Pł 
POJEDZIE DO ~. 

JaJt się dowiaduje Ag. „Echo'' rewieyta 
Prezydenta R.P. w Bu.dap~ie nastąpić 
ma ,pod koniec kwietnia lwb w pooząjtkach 
m~~h ~ 

O. Z. N RUaZY 
N A P O DB ó J MA S. 

Jak się ldoiw'.iaduje Ag. „Echo" na odiby­
·tej k:onferenicj! prasowej Obozu z:lednocze 
.ni.a Narodowego uchtwaJono z d;niem 1 mar 
ca b.r. rozpooząć ożywioną. Wiiałamość ipra 
sową oraiz ol1ganizacy~ną V\1 terenie. 
Całe tehnjpo pra.cy będzie rzmr!.ÓC'Oine prze 

de w.szyiS·~kim na tereny wfojskie i ttnfudizie 

żowe - r0bótnicizej ii chłopskiej. 

KONSOLIDACJA! MLODZIEżY 
O. N. R. 

Jak siię doWiadUlie Ag. ,,Echo" pomięd:zy 
młodzieżą ON.R. toczą się pollifne obrady 
w sprawie rzllania w jedną całość wszysit • 
kich odłamów mło<Wieży Obozu Narodowo· 
Radykalnego i ZaprtZestainia gorszącyich 
walk pomiędzy sobą. 

Gdyby te l'OZJlllOVI)' dały (pOzyitywne re­
~uJlta:ty w konsekwencjii. przestał by wy­
chodzić tygodnik „Fallanga~'. a ocgan.em na 
czelnym tego ruchu ibył by dizierurilk' AfBC. 
N a czele tego rud11U 21jednoczonego miał 
by starnąć Bolesfarw Piasooki. 

Zamach na wojewodę Grażyńskiego 
organizował obłąkany przodownik Waniek 

Sąd apelacyjny w Katowicach roz­
patrywał sprawę starszego· przodow 
nika policji Wańka. oskarżonego o 
to, że namawiał szereg osób do 
zastrzelenia wojewody Grażyńskiego. 
W pierwsze; instancji Sąd Okręgo­
wy skazał Wańka na kilkumiesh:c~-

ne więzienie. Obecnie sąd doszedł 
do przekonania, że starszy przodow­
nik Waniek działał pod wpływem 
chorobliwej manii, uwolnił go więc 
od winy i kary, postanawiając 
umieścić podsądnego w zakładzie 
dla umysłowo chorych. 

Zwiąizku Dziennikarzy był doda.tł 
trWało iniedbugo. -Obecnie widzimy nawrót do da1 
sunkdw. I 

t 

W ostatnim ozasie były trzy s t, 
ryc:h nie wolno było poruSzać w u 

Mianowicie sprawa Gdańska, 
po:Sie~enie Ligi Narodów, oraz r 
wiedllirwości i osoba p. min. Gra; ei 
CeniZura doszła w Polsce "<Io Wirl 
Przed l\'t-ydallliem nrumeru mizęido P 
telefonie przestrzega pr.zed nis · t 
czy owego. 

Gdy redaJDtor nie wie już o ~ło 
p11zychodzi lllllU z pomocą; PAT z C 
clą, że w mieście X wslrute\k obfit 
czów wyprizedaino wszystkie kalos 

Gdy numer je$l jUiZ przedstawi 
IZot'°"'i, ten co chwila iriformuje ~ 
nicznie, cu.y z powodu zmien.nych:y~ 
koniu'Ilik.tUJralnych można daną wi 
,puśoić. dn 

WII'eście pada. odpcmiedź, że ~~ 
może wyjść za kierunek ogólny. I 

().( 

ReiZU!ltait jest taad, że czytelnictiI". 
ją rozumieć, 1Zaczyna krąZyć pog jo 
na, a publiczność staje się coraz z1 
dia tych plotek podatna. i~ 

W Po1sce dzieją s~ meczy, któr 
malnymi nazwać n.ie 1m1oma. bJ 
~ana na lep~ jednalk nie ni 

ki opinia publieena będ\z.ie nadal 

i · 

UCZĘ PISAC NA MASZV~u 

Piotrków. Legi 
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ło:1.::E:iotrko=====ws1ra====!Piotrków Of rzym a flł~O 400. 000 zł. 
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a Pieśń 11Kiiedy ranne wstają zome"; 
• 1 Gimnatyika; 
w Muzyka.; 
e Dziennik poranny; 
~ uzyka; 
~J- Audycja dla szkół; 
:z Audycja dla szkół; 
. UitW'ory K. Goldimru:ika; 
Je Audycja południowa; 
JjsJI WiadO!Iności gospod:arc~e; 
~- AudyC!ja dla d!zieci fttarsizych; 
c Rozmowa z chorymi; 

Kioncert 011k. Wileńskiej Pod dyr. 
IPI Szczepańskiego; 

- Pogadanka aktuama; 
ogadanka; 

._.iwc.~tal śpiewaccy G. van de Ve-er; 
Przeglą4 v,.-ydaw.nictw: 

E KkmwniikaJt śniegowy i wfadomości 
spor,towe; 
Lekcja i>oisk.i.ch tańców; 

c · 'udycja dla wsi; 
0

t.aozwm i głupstwo" - komedia; 
~ RWailc w wyik. < Jk m!ł.ndl()linist v im. 
N I Monilus~; 
Wt\Jgadanka aktualna; 

R Ko'l"All t. symfon~f'.zny w wyk. Or:r. 
) 11onii Warsz. rvct d: r. W. Bierd1~.:,-, 

wa i L. Rlogc,wsk:f:!_1o oraz W. K.~m 

·~ wieczOII'!Ity. 

dla Prenumeratorów 
•Głosu Trybunalskiegoc 

e zyscy Prenumeratorzy, którzy 
t prenumeratę za kwartał otrzy 
~ezpłatnie ciekawą powieść 
tzesną do wyboru (od 400 -
r. druku). 

WVDAWNICTWO. 

tini. i Nowy Zarząd 
ow. Kupców Polskich 

11'\\inY 

dniu onegdajszym odbyło się 
pra: ucyjne zebranie nowego za­
" pr Stowarzyszenia Kupców Pol­
l, 0 8\v Piotrkowie, na którym do­
r~~ podziału funkcyj. 
~~o· esem wybrany został p. Idziak, 
~wy tezesem - p. Dobrzański, se­
aroi em-prof. Kubik, skarbnikiem 

. Marek Szymański. 
~nkami zarządu zostali pp.: J. 
z wi i T. Łączyński i St. ł.ukaszew­
~fit)l'C I 

losze. 

ki.~ Akcja 
rc;ę posobienia Rolniczego 

W"tia'' 
iu 18 b.m. odbędlzie się w Piioltrlw-

1 n~ie Porwiartnwej Komisji ~-
fy. Ilia Rolnfozęgo, na Mórym pod 
i-. li.ictwEmt agronoma pQWiatowego-
b:iCY Józefa Czecha omów.i.ona :zostanie 
ogłOS w tym rOlku na szeroką skalę ak 
raJZ b'lsposobienia ro~~go ml'odzieży 

i na ·terenie powiaitu piotr~wslkie-

r.;y< nie Rady i iZarządu 
ttal ~ O. T. O. i I<. R. 
__..-. 24 b.m. odbędl71ie sil~ posiedzenie 
,ZV i Rady Okr. Tow. Olig. i Kółclt Rol 

• W Piotr-kemie celem. rooą>aJtrzenia 
~gtO ie~ych Spraw gospodarazych 
-~~-na terenie powiwtu pi1otrk<msłkie 

Plan robót pulhlioznych na terenie Pio 
tr.k101wa, opracowany s1zc:zegóło-wo iPiiZeiz Za 
rząd Miejski n~zeg-0 g.Ilodu w obec ogiraini 
azenia pnzeznaozonych na ten ce[ ~re'9-Y1tów 
- siłą rzec,zy również musiał ulec redtlllrej;i 
i obecnie ozynione są przygotowairiia d:0 
Pt1ZYstOsowania go d-0 wymagań rzecizyiwi­
.sbości. iZa.Ilz~d M,iejski w r. b. jako dota 
cję z F'u;nduszu Rracy, ipr,zeznaazo.ną wyłą­
eizn:ie na r01boty dro·gowe - otJ:iZY(m.a !kwo­
tę 400 ' tys. złotych. 

Suma 1ta jest znaezniie mniejszą od •klwo­
ty, uzyskanej pl1ze\Z ZaT?.ąd ~iejski na pro 
wadzenie robót pu!blicznych w T. ub. 

Niew~~pliwie ipociągnie to za sobą rów· 
nież 2llll!niejszenie Id.cz.by bezriobotny1c:h, mo 
gących ·21naleźć izatruidm.ienie na IiO'hotach 
<!lezonowych na terenie naiszego miaisita. 

Jak się dowiadujemy - -Oikołi<~z,ność ta 
je:i'nak :zaswdniCtZo nie wpły;nie na ;dmlniej­
szenie się .Liczby zatrudinionych w r· bież. 
sezonowców w ogóle, g:dyż izaikreśl10ny 
pr.zez Rzą,d pl3.!ll r01bót inwestycy:jn.yieh na 
1-cl< bieżący pnzewiduje rówtnież oddążeniie 
niekitóryich miast Polski iz nadmiaru beizro 
botnych. 

Do rzędu tych miaJSt zal'iozooy został ta·k 
ż~ Pioltr'ków. 

„„„„„ ......... ..,11l1JM'l„ ... „„„„„„„„„ ... „ ... 

25 tys. zł. na budowę dróg gminnych 
przeznaczył p. min. ko~unikacji Ulrych 

Minister Komunikacji,- p. płk. Ul­
rych podczas swej bytności w Piotr­
kowie przy lustracji stanu dróg w 
powiecie piotrkowskim-przeznaczył 
kwotę 25 tys. złotych na budowę 
dróg gminnych w powiecie piotrkow-

skim. 
Zgodnie ~życzeniem p. ministra­

suma ta zostanie przeznaczon« wy­
łącznie na budowę dróg gminnych 
na terenie naszego powiatu. 

agi• zgon zieJnianina 
W dniu wczorajszym w godzinach 

rannych zmarł nagle znany ziemia· 
nin ś. p. Zygmunt Przedpełski, właś­
ciciel majątku ł.ękawa, przeżywszy 
lat 52. 

ś. p. Zygmunt Przedpełski wybie.; 
rał się do Piotrkowa i po drodze 

zatrzymał się w Bełchatowie, gdzie 
wstąpił na podwórze posesji Nr. 6 
przy ul. Kościuszki. Tu nagle zrobiło 
mu się słabo. Zawezwano nierzwło­
cznie lekarza, który po przybyciu -
stwierdził zgon wskutek ataku apo­
plektycznego. 

Wywłaszczenie terenów 
pod budowę autostrady 

Wi diniiu wazorajszyim nasi4piło w Piotr 
kawie W'YIWłaSCzetliie na r.zeoz gminy miej­
skiej pryiwaLnych terenów, pofożonyioh .na 
trasie nowobudującej się drogi państwo -
wej W~zawa - Piotrków - Górny ślą,-.k 
a :należących do pp.p Betilińsik4egio i Psar­
skiego. 

Tereny te pobr2;ebne są pod budowę 
wapomniainej ju.ż dlrog'i. Pil1ze'Prow.adzone 

przez Zar.ząd Miej.siki pertralkltacje z właś· 
cicielami !Znajdujących silę tam terenów za 
kończone zostały pomyślnie. Jedynie jpp.: 
p,samki ii · Ber!l.iński wysunę.l'i truk wytgórowa 
ie żądania, że Zaz;ząd Miejski musiał "r;.wró 

. dć się n.a drogę postępowania wywłais:llCIZe 
niowego. 

iPr.zy wywłaszczeniu Q1be:cny był pmed­
stawiciel UrZęd.u Wlojewó91zkiego w Łoclrzii. 

Konkrenci strzelaia ~1 siebie 
Nocy wczorajszej na polach wsi 

Oleśnik, gm. ł.ękawa doszło do krwa 
wej rozprawy pomiędzy dwoma 
mieszkańcami tej wioski - Janem 
Knapikiem i Józefem Jędrzejowskim. 

Obaj wymienieni prowadzą na te­
renie wsi Oleśnik sklepy spożywcze. 
Na tym tle wywiązała się pomiędzy 
nimi zawiść, która często znajdowa­
ła swój wyraz w sprzeczkach i kłót­
niach. 

Krytycznej nocy obaj pneciwnicy 
znaleźli się na polach zamieszkiwa· 

Mównica publiczna 

nej przez siebie wioski i rozpoczęli 
utarczkę s!owną. która następnie za­
mieniła się w bójkę. 

W pewnym momencie Knapik 
dobył pistoletu i strzelił zeń, raniąc 
ciężko Jędrzejewskiego w klatkę 
piersiową, po czym zbiegł. · 

Ranny o własnych siłach dowlókł 
się do domu, skąd następl}ie prze­
wieziony został do szpitala Sw. Trój· 
cy w Piotrkowie. 
Sprawcą postrzelenia zaintereso­

wała się policja. 

Gmina Buiny-Szl. aąda drugie·go lis(onosza 
RJząd troSZCiząc się o pOlepsze.nie dioE 

wsi wydał dekiret o WiPI'O'\\"atdzeniu na iwieś 
Hstonoszóiw. Stało się to w ub1egłym ro­
ku. 

:Qo .zapadłych wiosek ~jawili się lisfotlJ{)!­
sze. Radość na WSi wie]Jka ! Jesteśmy zró 
wnani z miastem ! Będ!zieimy Ottrzymyiwać 
gazey, Hsty etc. codzienie. T~k myśleli. 
Wlszyscy ~agnieni ak!tualinych Wiaddmloś 
ci ze św'iata. 

Tymczasem jest zu.peb'nie i:naiozej. Po~ 
na.eh Skupionyich może tak jest. W nasztj 
gm. Bujny - Szi:. jest tyllko jeden Histonosz. 
Teren i1filiny ba·rdro rozległy, liQzą,.cy do 

25 kan . .z półn. na połiud. Wioski i domy rzad 
ko rozrztroone. Listonosz ma 1ba!I'dzo utł'ud 
nio'Ilą ipra1cę. 

Wieśniacy otiizytmują 2 razy w tygodnliu 
kou-esponde:IlJCję. .Wliie.Iiu prenu1Ineruzje ;pis· 
tm.a c.odzienne. I tu właśnie zawód: ! 2mra 
ramy si.ę za pośredniiatiwem poczyrt:.tiego 
„Głosu Tryib.'', do ozy.nin:ilków mia.rodaijńycli 
o pI1Zyznanie dla tut. g/Illiny jeszcze jed!nie­
g0 listonosza. '\Vliaidom<> 1przecieiź, że <:JZ.Y­
telnietwo czaisop~ ;p~czynia się d'O pod­
niesienia kwltUJI"alnego Wsi. 

O tym IlllU.Si kaiżdy d~bry Polak pamię­
tać ! ~rzectież wieś jest fUIIlldament~ Pań 

1W,edług p0siadanych przez nas fofor1Ina 
cyj - .z chwilą uruchmnieni.a II'obót puibli 
c.zny.ch wyj,e.d:zie .z Piotrlkowa Około 300-
400 b~oibotnych, ;kltórzy znajdą zWiudnie 
nie przy regiulacji Wisły. 

Twk pOika~a li<:lziba powa.7Jruie odciąży 
stam. 1be.z11ohocia w naszytm. mieście i ·iPrzy­
czymi się d'O izatrudnienia :wszyisitikich po.zo­
istaiych bezrobotnych, mimo ogranicizeni~ 
~edytów. na roboty plllbliozne w Pi~rko­
wi e. 

tNiezaileżnie od tego W~dział Powi~ 
w Piotivkowie, 'który prowa;d!ził 1będ2li.e robo 
ty drogowe na •te.renie powiatu - izatrndni 
pra.wdo:podoibnie nie mniej be.zrobotnych 
niż w r. UJb., czyli w cyf'l'~h ()koło 200. 

Qprócz tego prowadzona ~ie pr.zez 
fli!'tny .pry,watne bl.lidowa d!I'ogi fiotrików 
Częstochowa t.z;W. autostra:dy . 

Należy tu również UJ~ę.dnić inne ·robo 
ty, prOJWaclzone na tere.nie Pioitrkowa pr;zez 
Zamą,d M!iejski z fu:nduszów 1miiejslkioh 
ja'k wodociągi kanaliizacje i f ·IP· 

Na ro1boty pr~y wodociągach i ika -
naJ.izacji np. Za!V4d Miejski uzyskał pO 

żyic:t.ikę w wysokości 40 złotych. 
Oprócz tego Zarząd naszego m.iaista UJZys­
kal rówlllież kredyt iowarowy rw wysokoś­
ci 15.000 zł. 

Witym roku prowadrt.ona~ierówinie~ 
akcja II'oz.budowy miasta, która pozwol.1 
p;rizeprowadzić 1właścicielom nieruPhomoś­
ci nielk<tóre kanieozne irm-iestycje ; irenmva­
cje id!cimJÓWI, przy czylffi może znaleźć zatru 
dnienie kilkadziesiąt b~obo.tnych. 

J alk się dowiad.Uli'ftn.Y - Banktt Gospo­
darstwa Krajowego udzielił Za·r.ząAow! Miej 
skiemu na ten cel pożyc.ziki w wysokości 
30 tyis. złotych. 

Budżetowe poaiedzenie 
Rady Miejskiej 

W. prizys\Złytm tygodniu odbędzie się 1bu.d. 
żctowe p01si.edlzenie Rady MiejSkiej, 

Niesmaki rodzinne 
przyclyną samobójstwa 

We wi Janów, gm. Chaibielice tairg.nąr 
się na swe życi_ę pnzez pow[eszenie mieS'llka 
mec ,tej Wfoski 24-letni Właidysfaw Ros~W 
skt 

J aik ustalono - iprzyic;zyną ro~acdiwe 
go ~rOlku były niesnaski r0dziinne. 

· Kradzież 

Nie wylkiryci dotycliczas spraw.cy Skradii 
z wozu na ul. Pilsuid.skiego na S?Jkodę 1P.ipre 
zesa Pawła Rózgi (Pił.sucłis1kiego 10) Ie.j<:e 
wallłx:>ści ikilkiu,dziesięciu zł. 

Zawfadomione o tym władze bezpieozień 
stwa WszdZęły ene.iigiczne śled?;t;wo cełem 
ujęcia spraw.ców śim6.alej kradzieży. 

s~czETenszerta 
lubią bardzo panie, 
bo są dobre w smaku 

i tanie I 
.' .'.' ' ; ·.'~ ·, ·' / • - ... • 

1

• , r ,t~~~„. 

s~wa1 tak pod w~lędero świadczeń maite­
ria~ych, jaik i obronnych. TeruninOM"e do­
ręcizainie korespondencji. ies·t 11Zeczą b. waż 

.ną;. - -
Napewno bo samo 21jawi!Slko z li!Sltonosiza­

mi jest na terenie ilillllych g;mlin naszego po 
wiaitu. 

Czas pom.yśileć o IZ)miiamie na l~ze, Trzy 
majmty się zasady: „Ian wieś śWia.tłe~2"a., 
tym Polska silniejsza". 

auJ, 
Gr~bositów1 5.II. 1938 r. . 

I 



Podwójne życie miss Riley Tow. do zabijani 
nieuleczalnie 

chorych · 
W dzień · uprzejma kierowniczka pensjonatu, w nocy niebezpieczna włamywaczka 

W Nie.w Jorl<iu odibyło się ciekawe ze!J 
nie towar.zystwa waJozącego 0 7:alegalh 
wanie eutail/zji t.j. izadawa.nie $mieiicl I 
ciziom t11ieul'e0zalnie chorym i deripiącyaz 

PensjonaJt miss Ędiith Annie Riley zna:ny 
jest z swojej dobroci w caej dzieł.niicyWbal 
ley Range w Manchestrze. 

W1szystkie pokoje i apa!Illameinty w tym 
pensjonacie były stale .zajęte. Przyczynia­
ła się do tego w dużej mierze sympatia, ja 
ką otaozano miss Ri-ley, wzorową 1kiero·w· 
nic~kę peI11sjonatu,1 która umiała zd01być ~o 
bie wszy.stkich uprzejmośc:ią i dbałością o 
swoich gości. 

Komfort gości zdawał si~ być jedyną tro 
ską ~mJiss Riley. 

Nie wychodziła prawie nigdy, spędzała 
ozas na czytaniu powieści i słuchaniu Ta·-
dia. · 
Któżby się &po·d!Ziewał, że ta mała, 48"let 

nia kobie.ta, o siwiej~cych włosach 1I1a skro 
niach zasiądlZie tki~dyś na ławie oskanżo -
nyc:h '! 

Naś~a.dują<! f>Odwójną osobo·wość d-Ta Je 
'kylla i nris.ter Hyde, bohatera powieści Ste 
vensona, miss Riley, taik uprizejma i miła 
dla swoich lokatorów, popełinifa w prizecią 

Prz\' leciały już 
skowronki 

GDYNIA'. Od paru dni na Wyibrze.żu po0l 
.skim na&t!Ji>iła piękna i słonemma pagoda. 
Tem,peraitura W' czasie dnia na póbwysipie 
Helskim doihod:zi do plus 10 stopni. 

W okolicy Puc:ka pą,czk1Ują już 1bzy i nie 
które drzewa .. N a p-0lach i łąikach wlidzi 
!:.ię ju~ .soczy1stą zielel'1. 

N ad brzegami Bałtkyu pod:aw:iły się już 
skowronki, pier.wsze zwiastuny wczesne~ 
wiosny, Widziano je na K@ie RuclQ.ej i na 
Swar.zew.skiej oraz w pobliżu Wiel!kiej 
W1si. 

N a bagnach i torfowiskach na.dlm~foh 
żmiują masowo drikiie kaazki, krt:Óre w wiel 
kiej ilości pojawiły si.ę rówcież na całych 
Kaszubach. 

KA RN AWAi:. 
I 

A na zabavJę 

· przy sukni balowej 

piekny kwiat 
POLNA 5. 

gu 6 lat 102 włamania. 
Już od dłUższego czasu ,policja angiel!Ska 

poszuJktwała tajemniczego s1praWicy baJ1dzo 
z.ręcznych włamań w dzielnicy Whalley 
Range. 
Początkowo sąd~ono, że ~rawcą jest:S 

mężC'z~a, lecz delikatny zapach perfu­
my, jaki pozosfawiała za sobą osoba w po 
~oju, do którego się włamała, nasu.nął po­
dejrzenie, że sprawcą jest kotbieta. 

.MJi.ss Ril'ey dała się złapać w biały idZień 

I ·wtedy dojptierO ZaiUważ0no, że .tajemnicza 
perfu1m1a, pozosta"'iona prizez włamyiWacza 
należała do niej. 

P.rzed .wyj1ściem dyrektorowa ozmajmiła, 
że idzie do miasta po „zaikupy''. W nreczy 
wisto.ści wy\kradła się po cichu w no.cy ze 
swojego ~okoju i włamała się do mieszkań 
które do'k!adlnie zaobserwowała w dziei'i. A 
potem wracała z łupem do domu, ażeby po 
tem znów odgrywać rolę „doktorowej Je· 
kyll". 

~-~- Em2llliiiii<mmm1:mc.~=iill&Bll•mEm;mammiillmE1mitZi!ri 

Fig e zorzr polarnei 
Ojciec powiesił się, matka się otruła 

Jaik wiaid01tn10 w tych d:niaich w Polsce i 
w iinnych krajach Europy śro1d,kowej zaob 
serwowano bardzo rizadkie i piękne zjawi­
sko ~ znane pod na:llWą zorzy polarnej. 

Nie wszyiScy jednaJk wie~, że zorza po­
larna posiada jedlilą bardzo ·prizykrą cetCihę: 
wpływa 1zaJkłucająco na pir.zesyłanie SYigna 
iów telegiraficznch, wydłużając kropki <J.i'­
fabe tu Mlorsego w kreski. 

PomysłoM"'e telegrafistki UZUipełniają we 
ciłiu,g swe~o rnznania dziwaczne wyrazy, na 
dawame wówc:zas przez aparat i w rezulta­
cie depeszy zostają potwornie znieksz:cał­
cone. 

-:---- Rosyjska prasa emigracyj;na oporwia­
•da o ~edny.n:i. takim W)'ipadku, jaki miał 
miejsce .przed wojiną. 

J>ewien młody ·azłowieik ~~a~cący się w 

Petersburgu pozń.ał pannę z kit:órą p<>atano 
w!ł ·ożenić się. Zawiadomił o tym swoich 
rodziców, prosząc ich o 17©>dę i błogosła -
Wieństwo. 

Po patlll dniach otrzymad' deipeszę od sio 
stry i z przerażeniem: . 

„Otiec udawJlsia, lmJać otrawiłaś, brat 
sc:hwaca:ein, s.pasaj:sfa'' oo zl13.Ciey IPO ;po'l!Sku 
,,ojciec powiesił się, matka otruła się, brat 
pochwycony, uci~kaj". 

W istocie treść depesizy miała brzmieć: 
„Otiec UJdi'\\"iłsia, mać ohradoiwałaś, brat 

skacizeit, swataj.sia1
' co iZnaczy „Ojciec zdzi 

wił si1~ matka udeszyła się, brat skaclZe, 
żeń sie". 

Octz-Yiwiście zniekształcenie depeszy na­
stą.piło nasikutek zrośliwych figlów zorzy 
pofarnej. 

ode ineta· sobie ·98 df 
bogata restauratorka 

ki. 
Samo,bópsitwo bogatej. miesllkaniki żyfWo 

komentowane jest przez 1mies21kańców mia­
sta, 

. sposób beizibołesny i łagodny. (Natonal ! 
ciety for the L~allilzation .of Enithanasie 

Towarzystwo t 0 rózwinęło obednlie 1 
ną propaga.n.d:ę wśród Społeczeńsit'\\"a Cli! 
rykańsikiego. . 

„Uchwalenie prawa euthanasiit' - t.,. 
dzą propagatorzy tej idei: - poizwoli i l 
co czynią potajemnie, t.j. odibieralllia d 
ryim życia, które jesrt: niczym - tyalko ~ 
tnym, betznadziejinym cierpienieńl'', 

. . 
z ·ESZYTY 
SZKOLNEd· 

firmy « K R Ę G L .E W S H! 
:-: sprzedają :-: . c1 

Zakł. Graf, „A. Pański Spaf~ 
Piotrkó 1» Tryb., ul. Legionów 2, tel. 10 

Ul ========================ki 
Obniżka komornst 
go od t stycznh5 

ta 
1939 r. ~ 

Ostatni Dziennik Uistaw p:rizynosi 
waną ustaJWJę 1pnzedłużającą obniżlkę Jm 
=ieigo, wprowadzon~, jaik rwiad<>mo w li 
(p<,,dJzie 1935 r. na okres od 1 gtt1tl!dn:ia 1 
·1'.. aż do ikońca roku bieżącego. 

Od 1 sty~a 1939 r. wysokość ~ • · 
nt@> wizrastać bę~e co ktWartał o 2 
cent komornego ipodstaWIO:wego, aż 'tY 
siągnięcia wysokości pefuego p<>ds ~ć 
go komornego. 

U1stawa wchodzi w żyde z. dn. 9 b. 
konYM1ana jednak będzie :nmtur 
iW,steez t.j. od 1 igruidln.ia ub. roku. 

POZNAA. Mieszkańcy małeg0 miastecz 
ka Pobied2liSlka, "'" pow. po:llllańskim, żyją 
pod w.rażeniem straszneg.o samobójstwa, 
.które popełniła jedna z najbogartszych mie 
szJkanek miasta, właścicielka dwu kajmlie -
nic, wędliniarni i restauracji, .Anna Cie -
sielska. 

!$łłJ5ZMfi'*"*M&1*&&fii&iN#i„11liW-WMEElMB'"4mąmm••·---------

Przed kilkoma dniaim:i pr1Zeprowadzono 
w mieszkainiu Ciesielskiej nagłą rewjzj~ 
1ksi~g handllo~.ryah. Od tej chwili zck'a.dza­
łn si!:ne u:lenerwowanie, spow'Odowane naJ · 
prawd0ipodobniej uaawnieniem pevvmych 
nieścisłości księgiowycli. 

Rano Ciesielstka popełniła samobójstiwo, 
;pod:czyu1ając sobie gardio brzytwą. Gdy 
domow:nticy •Weszli do sypialni, ujnwli już 
ty11ko zbroc.zl()111e we __ krwi ~włoki właścLCliel 

Grzeczność cechą policjant 1: 
Znamienny okólnik gen. Zamorskiego 

Główny komendant policji gen. Zamor-
. ski w osta,tnim zarządzeniu o zachowainiu 
się iPOlicjantów w miejscach publicmych, 
szczególnie podkreślił, iż poliojanJta winna. 
<:E:chować zaiWisze, a wlięc nie ty~o podozas 
służby, jak najdalej posunięta grzec.znośći 

uprzejmość. 
Poliiqjam.t oboWiąJZainy jest Za'WS1.e 

c.zać opieką obywa.tela, a ;przede 
kim dzieci, kobiety i starców. 

W tramwajach policjanci wimti 1"-'h 
wać miejsca osobom starszym. o 

11ZE 

-..,.„„uzi~~ia.v~ li,;;;s::Jic:;s;~;;c,-x.·rn~;m·mes-.~--:Jllllilllli.11<>....,,.0ll.l~----s.re-lllilllrill_am_:L'li'ii""'::ui: ___ m::szmm:..ca:i--1111·111:·...a•--------:s.:11-------------lillllllii c 
fo moją winą - st\\'ierdził Bum.der. Wi 
!tarłem ślady, jak umiałem, W}'idarłeata .. 1 
tów te karity obciążającego śnie r' 
,zostawiłem pmy Borewicizu sześć bll \l 
tów z „AureHi", aby dać do posą,dzeł2Ja1 

_, To jes7.eze nie jest !Powód do zaJbicia 
człowieka- odpad Blltilder.- Mogloby to 
1być prawtdoipodolme, al'e ty~ko do pewinego 
stopnia, g~dybym spiróbował pierwej szan­
tażować śnie:wskiegio, a pófuiej- jak pan 
mówli - zamordo1wać Borewicza. Jednak 
dopiero po iego funiet-ci chciałem po raz 
ipie11W.szy sprzedać ban:kno1ty ś.niewisikiemu. 

- Ale cały szere.g .okolic~ności pi~zema 
wia pr.zeciW' 1panu. N a IPI'IZY1kład, miał pan 
klucze do mieszkania, w którym B0reiwicz 
wynajmował · pokój; pozą tym stwiem"la 
pan, że czytał aikrt:a sprawy ... 

- Wystarczy je prizejr12:eć, a UIPadną 
wszystkie podej.irzen1a pirzeC'iw 1m1ni:e silde 
1owane - pr.ze111wał Bundeir. 

- Tak ?! ... Więc pan są,d1zi, że cie p:t-ze 
glą,da1iśmy a.któw, wiele razy i hardiz.o do· 
kładmie ? 

- Mzm na my.ślti alkta Borewic.za - po 
wiedział .z naciskiem Btmder. 

- Przecież i ja o tym samym mówię !-1 
zawołał zniecier1pliwi'OlllY Jarowy. 

- Nie, bo tej części 1pan nigdy nie wi­
dział - dodał Ęunder. 

Wisitał nagle, zib1iżył się do klredens11i od 
su.n~ go ~ęźny:mi ramionrumi, jak g;dyby 
ito było puste pudło 1dfreWJniane i zanim o· 
beani 121roz\llffiiel!i, 0 co lmlll ch001zi, r0z1da.rł 
paiznokci€lm ta.petę i wyjął ~d niej ikhlka 
wąsktah pasków papierowych. Gdy je roo 

@)!!>~~~~ Ąrno Alexander ~~~~b»:;;.Jl. @) 
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winąd i pOłożyl na stół, Wiszyscy ujttizeli ze 
zdU1lllieniem k~~ka pi!ęciofUIIlttoiWych banikno 
tów angielskich oraz parę axlmszy papieru 
kancelaryjnego. 

- O tyim właśnie mówiłem - oświad -
czyi Bunder. 

Air1kusze poczęły w;ępro:wać z rąk do 
rąik- nie ulegało najmniejszej wą,tpliwoś­
ci, że były p~sane Tę.ką Borewń.~a. 

- Jak one się znrulaziły u, pana ? - za-
ipy1lał Jaroiwy. 

- Wyciąłem je z a!któw. 
- Kiedy ? 
- Ą pan nie chce się dowiedzieć, d[aC'ze 

go d'o 1.ej pory .nie zniszczyłem tych tak ba!l' 
dzo mnie obciążających karte'k? - zawo­
łał nag.le BUlllder podniesfony:m głosem.­
To jest bardzo proste ! M111siaił:~m je scho 
wać, by udowodnić na wypaidek konieaz;· 
iności, że inie ja zMnordowałem Borewicza ... 

- Więc k;to ? ... 
- Mfody śniewski - westchm.ął' c1ęrlko 

Bu1ntderr.- Borewicz .prized samą śmiercią 

.za:kofa:.1zył sprawę, którą pan dz:iś prowa:dzi 
W1e:faiał, że stary śniew:ski miał bankno­
ty, że syn mu ukradł część i puścił w obieg 
Może Borewicz trochę za <Thugo ·zwlekał z 
aresztowaniem. W każdym razie Roman 
śniewski zorientorwał s1ę prędko· , z jakiej 
strollly mu girozi niebezipieeizeństwo. Pir;zy­
szedł do Borewicza, wyznał wszystJko, bła 
ga:i, by oszczę1dzH nie jego, to starego ojca. 

Bo1·ewicz nie zgod,ził ·się, oczywiście, i o­
bawi·ając się, że Roman mu ucielmie, oś -
wiadcizył, że go aresmttije. Zrozpaazony 
chil~paik złapał rewolwer komisanza, kJtóry 
leża:t na. stole i zagroził Borewiczo1wii, że 
go zastrzeil.i. Komisarz chwycił go za rę· 
>kę i padł strzał. Ta1k mi opowiedział mło 
dy śniewski, którego zastałem przy ~wto­
kach. 

BUJ11der umilkł i na kiillka c:hwil iZapano­
waiła martwa ciisza. Wireszcie Jarowy po· 
rusizył siię i .za.pyitał: 

- I co drulej ? 
- Wi.szyistko, co później nast~ło, by-

popełnił samobójstwo, ponieważ in 
się beznadziejnie w nieczystą sipra ł~ 

- Zaraz ! - !PI1zerwał Jarowy.- iell 
ki Studniewiicz zeznał, że Borewicz~~ 
grał do niego w karty w'iększą k a~ 
częś~ długu sp!~cił nasti~ego dnia J: 
:p1ęc1of·W11towym1 banknota\lllń. 'MntJ.' ~ 
wyitłumac:zyć, tjłac~o Studniewioz ,, 
mał? 

- Tak - odpowiedział Bunder.­
nej nocy zebrało się t01Warzystwo 
ty. Roiman śniewski pr.zegra! 1sporo 
ki i je&zcize zos~ał winien Studniewx 
Zw1rócił mu dług w f.untacll angiel 
8tudniewicz spostrieglł pó.00,iej, · że Pim 
po~ue.e gorliwie tych banikm.Oltów, 
nieważ już zrl.~ył puścić wtszystkie 
ł:ieg, więc się obawiał, że z tego po 
dzie miał przytkrości. M;oże prz 
ie 1p0ilicja będzie .dJ.ań bardziej w2'łes 
jeśli się dowie, że jeden z komisarZI" 
wmieszany w tę ~awę ... Gdy ~~ • 
Studniew:ieza, poradzilłe1m,, by oibsita1 f 
końca iP1!1ZY, tyjlll zezn1ł!niu„. 

(DaiJ,szy ciąg. nasut b 

Znakoolite ciastka i -ączki Gajewskiego ~0:z:e:~1: w „Piialni Ile 
. - _„ .,J 



PIĄTEK, .dnia 11-.go LUTEQO 1938 R. Str. 5 

INO·TEATR Po raz pierwszy ukazuje się na ekranach całego świata film, 

I\ s TOWA'riZYSZ~E~~iWBŚRON
1

I 
, . 

·PL. NIEPO· 
LEGŁOSCł 2 

właśc. 

· fonopińska 
~Piaskowska 

(LA ORANDE ILLUSION) 
W rolach gł . : Dita PARLO, Jean GABIN, Eryk von STROHEIM 
film odznaczonv Pucharem Narodów na wystawie w Wenecji· 

R O K 1 9 1 4 - 1 9 1 8. 

NAD PROGRAM! Aktualności świata 

Chi 1.1ba ldnematogttafll polskiej! 
Zachwyci - Wzruszv - Rnśmieszy - O:zaruje 

KINO·TEATR . Wielkie sceny. wojskowe. - Wzrus-zająca akcja miłosna 

.ROM! Ułan Księcia ·Józef 
Al. 3·go Maja 11. 

PONIATOWSKIEGO 
Smosarska, Broclniewicz, Sielański , Cont i Inni 
UWAGA: Już wkrótce „PENNY" z Deaną Durbin 
Popołudniówka >łódź oodwodna M ge z Dolores De Rio 

~•. mElllmll:llmml:ll ............................ „._iwm~m 

!:oo tys.1 zł. dogodnego kredytu pod zastaw · Walne Zgroma­
dzenie L.O.P.P~ 
Zat1Ząd Obwodu Powiaitoiwego L.0.P. 

v.i Piotrkowie niniejszym zawiadamia, · 
na podstąJWie § 19 Statutu LOPP. w dni 
11 lutego 1938 roku o godz. 12 w pierw 
szym, a o godz. 2.30 w drugim termini 
be:>; względu na ilość obecnych Delegató 
poszczególmych Kół LOPP. odbędzie się 
gmacllu StaTostwa Pow. w Piwkowie, ul 
Slowackiegio Nr. 5 pokój przyjęć w Staro 
stwie Pow. (I-sze !Piętro) Walne Zgroma: 
dzenie Delegatów Kół Ligi ObrOIIly Po~i 
tr2IDej i Pirzeciwga.zowej Obwodu Piott"ko 
wskiegoz następującym porządild.em dzie 
ny.m: 

bydła dla rolników w pow. piotrkowskitn 
Jchwałą KomHetu Ekon<>micmego Ra­

, Ministrów uruchomione zostały dodat­
re kredyty pod zastaw bydła na dogo'd 

l\b warunlkach dla .ralitilków, mające na 
a ~nri.ejszenie na irymkach s:pr.zedaż -
ii podaży bydła wyj.owo w :tY):nJ rok.u 

~k.dego z powiod'u braku !Paszy. 
•0f:edyit ten za tym 1bęcLzie miał na ceilu 

Ożliiwienie kuipna pa:szy i Qpaisienie szł!U 
~znaczonej na spi1Zedaż. N a jedną 
ę k.redyt tein prze~aczony został w 
~kości przeciętnej 100 za. na przeciąg 
o 6 miesięcy. 
Ida.eony będzie jednoraiZQwo. Qprocen­
mie ywnosi 6 od ,sta w stosumiku rocz-

ak z powyżs.zego wyrcika. - jeSt Jtb \kre 

,,Penny'' 
iajnowsza komedia mu~a, :kjtórą. 
wem ujrzymy w kinie ,,ROMA'' na1e 

5 Pp zupełnie wylją1tlmwych z tego w'.7glę· 
d~e wielu znajdzie silę milośa:tików kina 
~· -zy na ten film pójdą dTUgi, a może na-

i trzeci raz. Powiedzmy od razu, że 
p ._, 1mY'l bezmizgJędm.ie zasługuje na to, 
tnie 1i SW)llm wa.1oro1II1. ariy9tyc.znym, a 

doskonałym :i:Jdjęciam., pierwSiZOI'Zę:d­
irze i pt1Zemił'ej treścii. 

az ten jesit niejako ep<>ipea młodości, 
eśnionej w postaciach trojga młiodych t t, młodości naiwnej j,eszoze, ale 
· porywów szilaclletnych, pełm.ej prze 

IW czystości serc i ·zac.ności zamiemeń, 
łno(Yl;eśnie jalk kitócącej s~ z !Zimną II'ze 
fistością. N a tym tie wfaśnie pow'Sta 

1e szereg pr.zezabaWinych konfil'i/kitów, 
r;su.. owanych sUJbtelnym bJuimorem. 

nowlllia nie będ2ie ,,ipękać" ze śm.ie-
ust ale co chw'i:la ~lllii.echa się serdooznie 

PENNY"' nie jest blazeńsbwem, ~ 
~iczna komedia fiila:n.owa. 

lk>ŚĆ tto bairdlzo izaba.w111a, bairdzo miła i 
r.- ełkim smakiem opowiedlziana a.negclot-
001 'l!Zy a.kiompa.njamencie dobrej murnyki 
i\1Ski'1lie dobrego Śipie"iu. 
ba . • onaW!Clzyni głównej roli De amia Dur 
zeilll ~3UM:l?i('. lt~&IOlfAlJft?.td UJIOZII'B~l nt 
zapl(podQbnÓ ,s~esnastolatkał słusznie jest 

i'W>ę··11.a.na do gwiazd filmo:wycll. Posiada 
_ wź<mi~u i s~śCi w grze, ai jed­
taz ' 'e piękny głlos, którym czaI'1lde słu­
w<>tę~· i 

\nlia WarSZawie po JeOO}ltDJ z jej numerów 
uoże llnych sala z~a 1klaskać. 
ioZ " v;lkirótce w ikinie 11RO:NlA''. 

~. 
ir.-

o n a ..... 
C11"-.;..;;;;==============;;.;:;;:::::;;;;:;;== ~·r.o. ,:ia Zawiadomienie. 
~ zaszczvt zawiadomić Sz. Klientele, 
cik:ie, . iż zakład m6j p. f. 

~ SlAW JENDRYCH 
w~1 ącv się przv ul. Słowackiego 52 

sartZY' w Piotrkowie. 
1•SiP0 

. conuJe praca w zakres 
t11sitaM' zlerstwa wchodzące. -

lndulacje żelazkowe, wodne, far· 
wanie włosów, brwi i rzęs 
az strzvźenie i golenie. Cenv 

--~kle. Robota solidna. Obsługa 

dytt bard?Jo dogodny i niewątpliwie iblęidizie 
tprzez rolników skwapliwie wy'ikorzyistam.y. 

Jak się dowiadujemy Wydział Powiato­
wy i Oki;ęgowego Tow. Org. i Kółe!k Roini 
czych w Piotrkowde ~ została jUii; ak 

Sprawy kolejowe 

cja, mająca na celu ro~M1adizenie odnoś 
nych kredy1tÓ'Vi'. 

Br.zwuszcza11nie kredyty te na terenie 
poiWiatu piotrkoWSlkiego os·iągną sumę. 
100.000 zł. ..... „_ 

Zasiłki porodowe 
Ministerstwo Komunikacji wydało 

ostatRio zarządzenie (Dziennik Urzę­
dowy Ministerstwa Komunikacji nr. 
t z 1938 r.) które znosi dotychcza­
sowy okres ubiegania się o zasiłek 
porodowy i ustala prekłusywny 3 
miesięczny termin ubiegania się. 

Dla informacji podajemy, że dla 
uzyskania zasiłku porodowego obec­
nie nie potrzeba metryki chrztu aRi 
zaświadczeń położnych, jedynie wy­
magane jest potwierdzenie lekarza 
rejonowego, że poród odbył się w 
domu a nie w klinice czy szpitalu 
ginekologicznym. Podania zaświad­
czone przez lekarza rejonowego, na~ 
leży składać w nieprzekraczalnym 
terminie 3 miesięcy od daty urodze­
nia dziecka. Roszczenie pracowników 
k01ejowych o zasiłek porodowy, po 
upływie 3-ch miesięcznego terminu 
od daty urodzenia, ulegają przedaw-

nieniu i wypłata zasiłku nie nastąpi 
. W interesie zatem pracowników ko­
lejowych leży ubieganie się o zasi· 
łek ten zaraz po urodzeniu dziecka, 
co ułatwia otrzymanie go z uwagi 
na to, że warunkiem uzyskania jest 
jedynie odbycie porodu w domu, bez 
potrzeby przedkładań metryk chrztu. 

Obecna forma zasiłku porodowego 
pokrywa koszty lekarskie i nie obej 
muje przyznawanego ongiś dodatku 
pokarmowego. Ubezpieczalnia Spo­
łeczna wypłaca ubezpieczonym zasi­
łek pokarmowy, dając poza tern o­
piekę lekarską. Kolej wyeliminowała 
natomiast tak zwane pokarmowe, a 
daje jedynie zwrot kosztów akusze­
ryjnych. 

Zarządzenie obecne jest dalszym 
ograniczeniem zasiłku perodowego, 
ponieważ ogranicza termin ubiega· 
nia się. 

Nad szufladą z ·krawatami 
Wy nawet nie wiecie o tym, że mam 

szufla.tlę ~ ikrawaitą[[ni. Niic, tyil;ko same 
'kir.awaty. Wi de.sen.ie, b0Z deseni, z grosz­
ikami., bez graszków, z paskami, bez pas -
ikÓV\'I, jedwaibne, pół jedwabne, sportowe, 
Spacwowe, fira:kowe, wyciec.zkowe, wiizy -
towe i jakie kito chce. 
Słowęm cała szuflada pefua kl'.aiWatQw. 

Alle czy wy wiecie, że ja chodeę ityillk.o w 
jeldnym i to już dość poważnie l'iystmJ@OO­
ny,m kTawa·cie ? 

Gdy chcę wyjść ma miasto i otwlieram 
Sl',W!ad\\ struję jak kobieta PJ:1Zed szafą na­
bitą s;ukniami i mówię : „J a właściwie nie 
mam co na siebie włożyć". Ten D!ie pasuje 
do UllllI'aania, tamten do koszuli, inny bo­
wu do 1twarzy. Kai.dy muiSi mi pmyiznać, że 
na punikcie krawatów mój gll.l.sit nie ulega 
żadnej dyalrusjii. Jestem dżeitllle:ilm.enem, 
który może mieć po<:ero'V1~ane ubranie, 
zgnieci.01I1y ik3ł1>elusz1 nadg'1"ytZione obcasy, 
ale .krawat musi być zawtSZe pierwtslZa kla­
sa. Ta1kii już jestem. Jeden gra w karty, 
driugi paJi pap,ierosy, rtzizeci kupuje bilety 
na wszystikie POIPUilanne pociągi, a ja 1kuJPU­
ję 1kraiwaty. 

k.raiwaty - .zaczął kupować losy ? -Pira:e­
deż jedna pią!tika inie kos.zil:uje v.iigcej od po 
rząidneg.o krawata. Gdzieś ozyitałem, że w 
nowe \loterii ~redukowano ifość numetków 
rw 1kdle o 35 tysięcy i że każda wygrana 
dzielić silę będzie na ipięć części. Krawaity 
leżą sobie w szufladlzie i iryttują mnie. Czy 
los ku!Piony w mieJ:lce kr.ail'1ata iry!toiwałby 
mnie w ten 'Sp<>sób ? ' . . · . 

Pirzede iws.ztvtsd{im, g,dy,bym pieni~. Jk;tó 
re tu leżą uwięziione w krawa:tach, Wydal 
na lkupno losów, byłbym naJZbierał tyle ty· 
sięcy, że .mógłibym w tej chiwili wylkupić 
wszystkie najmodniejsze krawaty w całej 
WarsZBJWie. AJ dziś 1Sied?.ę naid krawaitowym 
famusem i stwiierdzam., że nie mam właści· 
wie co UJbrać. 

Nie, stanowczo ,trzeba 'Zmienić namię1t­
ność, ttfl:etba s1ę odmł!odzić, tnzeba się odro­
dJZić wiarą w los, który kiedyś się uśmie­
chnie i hojnie wy.naigirodzi za te 1pełne ocze­
kiwania godziny. 

D.zię'kii. ci, filiozofio, za taik W1$pSiniały pO 
myisł. Qdtąd ikupuję 1'osy. I poc~tek 2ll'o­
bię za:I'iaiZ, bo ciągnienie pierwszej 1klasy. 
czterdzieStej !J>ierV'i-.Szej Loterii rozipoczYllla 
się już 17-go lutego. 

-· • 

1) Zagajenie i wytbór prząwodn~ego 

2) OdCfZYta!llie protokułru z poprzednie 
g0 W alneźgo Zgromadzenia. 

3) 5'prawozd3Jllie Zarz<}jd:u .z dziaWn 
ci za iook 1937. 

4) Sprawozdalllie kasowe .za rok 1937. 
5) Spra_.wo2lda.nie K<>misji. R~izyjnej. 
6) Budżet Obwodu na rok 1938. 

7) Wyibór człOlllków Zarządu ~bwoau 
Powia.towego LOPP., Wybór członków Ko 
Imisji Rewizyjnej., Wybór delągaita i z-cy 
na W ałne l.U..gromadzenie Okręgu W1oje -
wódlzkiego LOPP. w Lodzi. 

8) Wolne wnioski o ile .zostały .zgłoszo­
ne na piśmie ido Obwodu Powiatowego L. 
0.P.P. ina 5 dni ;przed Walnym ZgromacbJe 
niem (art. 19 Statutu LOPP.). 

Prezes Zarządu 
(-<)1.S~ 

Starosta P~towy 

••• as zw 

Nie odkładaj do jutra, 
ale jeszcze dzisiaj 

ofiarę na „Pomoc Zimową'' 

.Walne Zgroma­
dzenie członków 

PCK. w Piotrkowie 
Zar~ P~OM1kiego Wctmafu. '.Pol -

skiego dzer'W!onego Erzyiża zawiadamia, 
że zwycizajne waiłtne zebranie <Słonków Pol 
akiego Czerwonego Krzyża w P.iotrlrowie 
odbędzie się ", lokdu własnym ·przy ul. Sło 
Waćkiego 23 '(lip.) w dniu 11 :ro.tego r.'b. (pią 
t~k) o godz. 17 z następującym parząd -
kiem obrad: 

1) Zagajemie i W)'!bór pre.zyijium 'Walne 
go Zgiromadzenia, 

2) Odcey.tanie protokółu z ostaitniego 
Zwyczajnego Wahl.ego ~omadz.enia, 

3) Sprawozdanie ogólne, 
4) Sprawozdanie finanSowe, ' i 

5) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej, 
. 6) Wybór uzupełniający do Zar?.ą,du, 
7) Wyibór delegata do. Rady ~l'ęig<>Wej 

nar. 1938. 
8) Wolne wnioski. 

Wi myśl statutu P.C.K. § 22 pkt. 7: Wtllio 
ski · winny być zgł0szone pisemnie na "/ .dni 

.przed Walnym ~madze.niEtn. 

-
Właściwie po oo ja .to wszystko krulPu.Ję, 

skoro chodzę stale w jedn)lm k'1"3,wacie ? 
P.omyślcie tyil!ko: każdy .kraiwa.t w tej ~uf· 
fadzie nie lroszbaje mniej niż 5 dotyich. Są 
i po 15 złotych. I co ja z tym ibalasitem 
2ll'dbię? Dairować nie m-0gię, bo są za dro­
gie, 'W)'ll'IZU.ci.Ć piizez olkm.o także nie wytpa­
da. A możeby tak zmienić namiębność ? 
Ta1ka $Ilia.na namięitnośei p<>dobno barda:o 
ocbnładzająco działa na C!Złowieka. 

12 b. m. Dancing Zeńskiego Oddz. 
z. S. w „Europie" ~k mna. ..... 

A gdyibym .tak od dzj.q zamiaist kupoiv.iać -------------··---••lllilllilil _______ _ 
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HUMOR 
.Al SOWIECKĄ NUT:ij!. 

i'Wi Sow.ie.tach ~~ano U!tailentnwane 
.o Skr.zypka Ojstracha OII'aiz osadzoa:io w. 
ięzi.eniu 15-łetniego wirt.uOZa Goldsteina 
.dyż obaj byJ:i „zbyt mało komunistami.". 
!Zlbrodnia. obu muzyikó,w polegała więc 

a tYJmi, :OO !Die przeciąga.li ISlttr1lny ••• w g<>ir­
~W'OOQi kotmlUrnisk~ej. 

D,0 ~taibu głÓIW!negp woj~k il'iządowych · 
aidszed! list izredagiowainy iw ol)cymt nie 
ozutmiałym dila żadnego ze SIZJtaibolW!CÓw 

j . a. Niilkit nie mógł g oodc.eyitać. , 
W1res,zci.e dano taj~ lis-t do odcyf 

rowania 1Peiwtnemu oficerowi cies:zące.miu się 
opiniią poliglloty. · . i ·' 

O~aizało się, że Ust _ibył napjsa.ny„. po hi 
s.?{PańSku !... . . 

1 

POLITY.KA: i FW!ANSE. 

„Fmaindal ~ews" pitSze, iż na ~esdto 
dzie 1Pt1zyznaniu przez hank!i londyńs'kie 
ikredytfu\1 W~ochom stoi jedynie s:y'buacja 
na Morzu śródziemin)lfnl# · 

.Dqpóki w~~ flota w~oska niie odipłY:nie z 
Hi~anjd, f I o t a a.ngi~.a n.ie wpy­
nie ,do ~och. · 

MJ;sTER G. I ,; ::ł. l~ł. 
I . i ;if.' ~ 

~ 

&ól Gu.staw V baiwił przed par.oma dnia 
mi W Paryżu. 

Wi niedzielę w.raz ze znaną IIllliistrzynią ra 
!kieity Zuzaniną, Lenglen wyigrał SipO!tlk.anie 
w glI'ze podwójnej z dobrą parą fra!OOU:s1ką 
Rodeł - Bernaro. 

Su.kices tym 84brdiziiej godny ·lJlWagi, że 
sędiziiwy monarcha w sohotę był na meczu 
Fran<;ja - &w-ecja, krtóry przeciągnął się 
!do pierwszej w nocy, następnie !Zaś udał 
siię do kaharretu „Tabarin"1 gdzie pOIZOS'tał 
.niemal do rana. 

Towarzyszący stale królowi oddaJD.y le-
1krurz nadworny zauważył w •zW:iąJZku .z( rtym. 

---. Kiról jest niemięciz;on.y.' Jego żywot­
ID.'OŚĆ jest :zdumiewająca ! Toteż o.bawiam 
się nie o jego zdrQWie, łeCtZ o swoje ;v\!ła • 
~e! . 

(ęj HWW·AłNMNi•t''MM@J 

RAHBOLINf 

SAOOWNmz~ 
D. K. M.· 

oraz środki chemiczne do 
zwalczania chorób i szkod­

ników roślin uprawnych 

POLECA 

Skład Apteczny 

P. Po~1órs~ie10 

!PARY.1A. 10.2. W. toiku dialszej aikcji o.czy 
szczania mobytego terenu na odcinku All· 
f aimbra poWiStańcy wzięli WC1JOraj do nie­
:wol.'i 915 miili(1j84ltów. . 

Zarówno na odcinku AJI:frumey, jialk i Te 
rneliu, powsiw.ńcy notują codzienarle pi;ze­
chodlzenie H®nycll milic~antów, nie raQ: na­
wet zwartymi oddziałami 

W rięice w1o~k poW1s.tańC1Zych w.padło Po­
naidfo 31 ka:r:abmów -maszy.no\\iyich, 11 (mio 
taczy min. samochód paincemy i liClzne slkfa 
·dy bl1oni i żyiw\noSci. 

N a odicinku Ca.celI'ec Wlojska; rpoW1StańK:ze 
po cafodziennych walkach Wy!I'Ów.nały fron.t 
zwli~a.ijąc be*e~eństwo prOiwadizą,eyich 
rtamt{dy dróg ltiom,llll1ikacyjn~. 

-
Honeert Jana Hie1urg w Piotr~owie 

nie wzbttdzi takiego zainteresowania 
jakie szczęśliwa kolektura w Piotrko· 
wie i w okolicy D. Niewińskiego, gdzie 
można jeszcze nabyć losy do I Klasy 
41 Loterii Państw0wej. _„ 

W firmie, Ir. LUFT Piotrków Tryb., Słowatkiego t. Tel. 14'-95 

-

Mfft 41a•n1· *'MIWB~ 

Najtańsza sprzedaż 
w firmie 

Piotrków, Sieradzka 2. 
Zegar6w,"2egarków światowej marki, pierścionków, 

branzolet~k. kolczyków, obrączek ślub. 
PATEFONÓW 

Dużv wvbór płyt gramofonowych 
i najlepszych igieł gramofonowych 

Dr. L. GLATTEJ 
chorellr nerwowe, psrclllczn1 

Przyjmuje od 10 - 12 i od 4 - ó, 

Piotrków, ul. Słowackiego 32. m 
Tel. 10 • 89. 

ELEKTROTERAPIA. 

STARSZY FELCZER 

A. LEWKOWIC 
Piotrków, SEOWACKIEGO 28. 

Wrkonvwa och re. nne szczepie 
przecl• ospie I drtterJłCJWI 

-rns!rzvki, oraz wszelkie zabiegi w zak 
felczerstu a wchodzące. 

Posiada stale świeże pijawki wegiers 

- • : ""' ... : •. " :: . • D- ~ • 

1 

Szcześliwy I ~ 
możesz-otrzymać w znanej ~ 
najstarszej kolekturze p. f. lał 

J. MAR O U C. E c~ 
Pt. Trybunalski 6 

która , posiada nowe serie szcz~a 
wych numerów do 41 Loterii .Pań ": 

Nowy plan 41 Loterii daje w"'~ 
kowe szanse wygrania, g.dyż · 
numerów zm n i _ej s z ona zo, 
o 35 tysiE:cy. 

Solidna obsługa graczy. 
' 1.e: 

RZĄDCA ekonom poił:nzebny na oird 
od 11go Jcwietnia. Odpisy świadectiw i ~ 
rencj;e poe,z.tą. Zarząd Dóbr Mniszkó , ,,.._. ~, s 
J.VJ:J.11$ 0.W • , .k 

rl.AGINĄL wełksel na ;zł. 150 pł. 20-m 
z wystawi en.ii a I. Sierad'.7lki. żyranci: J 
feld, J. Łiuiszc.zanowski, G. Frenkiel i 
nic, który Uln.ieważnia się. a 

. l 
SKŁAD WĘGLA w diogodnYm ipunik . 1~ 
śródmieściu) do wy<lzierżaiwienia. d~ 
mość w Adm. „Głosu'•, 

POKOJU z kucllniią, ewentiua!nie · · ' 
wi·~szej izlby w śródmieściu ~b 
.tycb!iniast. Of-enty do Admin. ,,Głosu' 
s. s. . _l 

POSZUKU~ mieszkania 1 pokoju J<~ 
nią w śródmieśeiu. Adresy ki~ 
.Ad!m.in. „Głosy Tryb. d.ta .){.R.". 

. Słowackiego 12. ~ p I f: J · •• ~ 1Pi~ków Tryb., ul. PieraQki,~a . 
lł1 

GOSBODYNI poszukuej posady na 

Ceny fabryczne." rvr„ 

...... -_.--•. -... -„"·•- m'" :liii"-·····--·-·--1ll ., \ · · liupul• sią · · \ P 

Dancing • Bridg~ • wodkłt wina, 11kte·rv 1 piwa • ~ . ·.w ZNAN!J RESTAUR.f\'CJI ;~BIA&Y BAR" . I 

li Kwlatw satuane 
w dużym wyborze 
Polna 5 m. 4. 

li w Piotrkowie Tryb., ut Słowackiego 23, tel. 1333 • 
• I UWAGA: Z CEN DOTVc'tICZA'ś()WVCH lJDZIELAMV 5'0/0 R/lBA1U 
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-BFL ZABAWA "· 


